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dy terminowe, kupiło pieniędzy zagrań.
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Letnisko do wynajęcia
w m ajątku pod miastem, 6 pokoi 
i  kuchnia. Dowiedzieć się: u lica  
Mickiewicza 22, m. i. 2—1

TEATR 1 
PCL8KI 
nil „Luiaia" 1
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„FEDORA* Sardou

TEATR *1 
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Bsnia pa-BEfiffifdmiski ,

Początek.

Dziś i codziennie, , 
„Ach tu wilnianal*

operetka 0 .  Hauptinana. 
o godzinie 8 ej wiecz. j
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W niedzielę 20 t, m. „Caryca" (premjeral 
W poniedziałek, 21 b. ni „Faust" (wy­

stęp gościnny W. Derwicsa).
We wtorek, 22 b m. „Caryca".

We środę, 23 b. rn. „Żydówka" (występ 
gościnny I. Manna).

9 maja i 923 r. Jerzy V, król 
Wielkiej Brytanji i Irlandji, „o- 
brońca, Wiaiy", i królowa Marju 
złożyli wizytę Papieżowi Piusowi 
XI-mu. Odbyta się ona według 
ściśle określonego ceremonjalu. 
Królewska para udała się z po­
czątku do poselstwa angielskiego, 
uwierzytelnionego przy Stolicy 
Apostolskiej, a stam tąd do pałacu 
watykańskiego, aby zadośćuczynić 
fikcji,że składają odwiedziny Papie ­
żowi ze swego terytorjum, a nie ja ­
ko goście Kwirynału. Gwardia pa­
pieska i dostojnicy kościelni w i­
tali króla i królowę na dziedzińcu 
pałacu i w rozmaitych salach, a 
rozmowa z Piusem XI-m odbyła 
się w małej sali tronowej. Trwała 
ona kwadrans i toczyła się w ję­
zyku francuskim. Przed pożegna­
niem nastąpiła wymiana foto- 
grafij z autografami. Następnie 
król i królowa odwiedzili sekre­
tarza stanu, kardynała Gasparri‘e- 
go, który ich rewizytował tegoż 
dnia w poselstwie angielskism, po 
czem było podane w poselstwie 
śniadanie dla kardynałów i in­
nych dostojników kościelnych. 
Po południu para monarsza zwie­
dziła bazylikę Św. Piotra.

Wizyta ja przyczyni się do za­
cieśnienia dobrych stosunków 
między Anglią a Watykanem,/; 
choć niektóre koła angielskie pa­
trzały na nią nieprzyjaznem o- 
kiera. Żeby uprzytomnić sobie 
ewolucję, która się odbyła w za­
patrywaniach większej części spc 
łeczeństwa angielskiego na kuto 
liuyzm, uprzytomnić sobie naisży, 
że hic było na świecie kraju, w 
którymby religja katolicka i

spesjalnie papiestwo spotykały 
się z tylu uprzedzeniami, z taką 
nienawiścią ja k  w Aoglji, od re ­
formacji w wieku XVI m, a szcze­
gólnie dwóch rewolncyj politycz­
nych w wieko XVII ra, prawie 
aż do ostatnich czasów, Jeszcze 
w początku XIX go wieku okrzyk 
„no Popery" wstrząsał spcłeczeń- 
stwom angieiskiem i demagogowie 
skutecznie używali tego straszaka 
podczas wyborów do izby gmm. 
Ojciec Jerzego V, Edward VII, 
musiał, taksamo jak  jego przod­
kowie od czasu upadku Stuartów, 
przysiąc przed koronacją, z e c ie  
wierzy w dogmatu katolickie i że 
nie utrzymał od Papieża pozwo­
lenia na złożenie fałszywej przy­
sięgi. Formuła ta, zarówno upo­
karzająca dla króla jak  bo.esnu 
dla jego katolickich poddanych, 
została zniesiona przed.koronacją 
Jerzego V-go. Stan umysłów, dla 
którego była ona charakterystyce 
na, obecnie należy do hłstorji, 
choć nieliczni fanatycy jeszcze się 
nie pozbyli dawnych uprzedzeń.

P.
K." K CMUlIHmtMUMIIMI

laiahniysEa Mich.
Mos kwa ,  16 m aja .

(a. w.) „Bezbożnik" donosi z 
Mińska, że w mieście oraz oko 
licach zamknięto. 7 świątyń róż­
nych wyznań. Zostały one nie­
zwłocznie zamienione na różnego 
rodzaju instytucje ku ltu ralno-pro  
pagandys tyczne.

Kościói Bernardyński zamie­
niono na Archiwum Centralne 
Kościół Dominikański oddano wła­
dzom wojskowym. Kościół na Zło­
tej Górce zajęła szkółka

kościół ewangelicki zamieniono na 
gmach sądu. Cerkiew Wózńiesień- 
ską — na gmach Uniwersytetu, 
główną synagogę na  klub robot­
niczy, synagogę około rzeźni — 
na szkołę powszechną, kaplicę na 
skwerze na Łiosk z drukami pro­
pagandy ,8 tycznemi.

Synagogę „Szarlot*—na szko­
łę 9cwszechną,_ cerkiew kolejową 
na Klub młodzieży i synagogę 
przy ul. Zawalnej na  szkołę pow­
szechną. V/ okolicach Mińsca za- 
mierdoao: synagogę w Słobodzie 
Białoruskiej na szkolę, synagoga 
w Samochwaiowiczifcłi m* klub 
młodzieży komunistycznej, cerkwią 
w Buchach, Łukaszewiczach i 
w Radzwiowiczach pozamieniano 
n ą  sżkoły. To samo zrobiono z 
synagogą w Niedźwidzinic.

i Zabójstwa pochwalać nie można, al? 
rzadko kiedy ataje przestępca przed se- 
dam z t ik  poważnemi okolicznościami 
- .g^uzącenii jak zabójca wtce-prezesa 
G. V. Z, Olewińskiego, p. 'N i. Niwiński. 
Pań Niwiński jest właścicielem niewiel­
kiego folwarku w Lubelskiem. W r. 1916 
rozparcelował tam 70 morgów poraiądzj 
bcarclnych i wziął od nicL pieniądze. 
Urząd ziemski przeznaczy! folwark p. Ni­
wińskiego na celo reformy rolnej. Pan 
Niwiński —- jak donoszą pisuia warszaw­
skie — od Awuch lat bywał codziennym 
gościem w urzędach ziemskich. Wfeszcic 
powiadają, że sprawa załatwiona. Pan 
Niwińnki przywozi z Lubelskiego 12 włoś­
cian i czeka znowu s oimi razem kil­
kanaście dni, aby w kuńcu usłyszeć od­
powiedź: „gdy sprawa będzie ostatecznie 
załctwlona, bodzie pan zawiadomiony".

już Dostojewski powiedział, iż naj­
dotkliwsze cierpienie powoduje bezsens 
wprowadzony Jo ki ry. Nic dziwnego, że 
system saytau tak wytrwała stosowanjr 
przez Urząd Ziemski mógł rozstroić cały 
system nerwowy przestępcy. W naszych 
oczacb p. Niwiński- jest nie mordercą, 
lecz ofiarą systemu.
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W jednym  z poprzednich ar­
tykułów, traktujących o porozu­
mieniu Prawicy z Piastem, wyra­
ziliśmy obawę, że urnowa zawe? 
ta ze stronnictwem, które dzięki 
swym etycznym poglądem nie 
dnje poważnych gwarancyj, może 
tylko narazić na zawód?

Przewidywania nasze spraw­
dzać się zaczynają, wcześniej na­
w ę', niż można było przypuszczać.

Z wy kle nawet najwięksi 
szwindłarze starają się zachować 
pozory ludzi sumiennych i solid­
nych, przynajmniej do chwili 
podpisania aktu, do którego 
wszelkie i. zw. kruczki starają 
się wstawić, by „wykiwać" kon- 
tr»nenta.

Z Piastem wecż się ma ina­
czej: Piast na figle komplikować 
ne nie ma czasu i ochoty. Po co? 
Kłonicę do ręki i „wal go nie 
pytając", bo „nasza siła", a reszta 
cóż nas obchodzić może?

Jeszcze ugoda ósemki z Pia­
stem nie całkiem gotowa, bo o 
obsadzenie tek spór jeszcze trwa, 
gdy punkty rzeczowe są już o 
tu5wionę, ja k  to p. p. posłowie 
stwierdzają* a już lojalność Pia­
sta  pierwszej próby nie w ytrzy­
mała.

Wiemy z depesz warszawskich, 
że na posiedzeniu Komisji Skar­
bowej ósemka, zgodnie z zawartą 
umową, głosowała za progresyw­
nym podatkiem gruntowym pań- 
sttfowym. Podatek absurdalny, 
nieznany dotąd na kuli ziemskiej 
i zmierzający wprost do ruiny 
większych gospodarstw. •

Prawica, aczkolwiek rozumie, 
że uchwalenie takiego podrtku 
jest zgubne dla Państwa, poszta 
na akt wyraźnej dem&gogji, w 
nadziei, że tern poddaniem się 
wymaganiom Piasta ugłaska ja ­
go pożądliwość i zadowoini nie­
nawiść do „Obszarników". Chwa­
lili się, że uzyskali, wzamian, 
rozszerzenie maksimum posiada­
nia dla gospodarstw fabrycznych, 
nasiennych i hodowlanych, sła­
wiąc ten argument na kredyt 
zawartego paktu, na ogół zaś 
prawica twierdzi, że innego wyjś 
cia nie było dla utworzenia 
większości w Sejmie i wyprowa­
dzenia Polski z odmętu, w któiym  
się pogrąża, i dla tego zdobyła 
się na ak t heroizmu jak ongiś 
Abraham, gdy chciał przynieść 
ofiarę z syna swego Izaaka, zde­
cydowała się złożyć na ofiarnym 
ołtarzu całe ziemiaństwo polskie.

Jednak wielka je s t różuica 
pomiędzy Bogiem i Piastem. Pac 
Bóg zatrzymał nóż wzniesiony 
nad Izaakiem, gdyś chciał się 
tylko o posłuszeństwie Abrahama 
przekonać, podczas gdy Piast na­
ciska jeszcze na prawicę mordu­
jącą brata.

P^efconali się p.p. z Prawicy 
o lojalizmle Piasta w parę minut 
po głosowania: wbrew umowie, gdy 
lewica zaproponowała wniosek 
rozciągnięcia progresyjności na  
podatki gminne i sejmikowe, 
Piast przyłączył się do lewicy i z 
nią przeciw prawicy głosował.

Rozezulającem było stanowisko 
Żydów, którzy pomimo wstrętu do 
Endecji, głosowali wspólnie za 
progresją z Prawicą.

Jest to głosowanie bardzo 
znamienną wskazówką, którą na­
leży rozumieć tak: „Htsło w y­
właszczeniowe, przyjęte przez Ka­
detów (a kadeci to nasza kreaęji), 
stało się przyczyną upadku Ro­
sji". Kadeci to narodowi demo­
kraci rosyjscy, zaś polska naro­
dowa demokracja, przyjmując 
hasła wywłaszczeniowe, robi to 
samo co Kadeci, — czego wynik 
będzie ten, sam, o co nam wraś- 
nie chodzi i dla tego popieramy 
Prawicę, bo naszą robi robotę. 
Wiemy, że są tak zaślepieni, że 
nawet tego bijącego w oczy faktu 
nie potrafią dojrzeć!!
. Piast zaś, z chytrośeią iście 
chłopską, zawarł układ, który 
ślepi doktiynerzy prawicowi jako 
zwycięstwo ogłaszają (znaczne 
rzekomo ulgi w reformie rolnej 
dla ziemiaństwa) i kpi sobie 7. 
„inteligentnych" panów, bo wy­
mówił sobie podatek progresyjny 
gruntowy i następnie rozciągnął

:ii mtaji
go, wbrew umowie, na podatki 
gminne i sejmikowe.

Piast zaciera ręce radośnie, bo 
cóż znaczą wszelkie rzekome ustęp ­
stwa, gdy pomocą podatków 
progresyjnych w parę lat większa 
własność nie tylko zginąć musi, 
ale obszarnicy wyjdą z majątków 
bez butów.

Ta tendencja aż nadto jest ja ­
skrawą, gdyż nawet skromna pro­
pozycja posła Fuda kowskiego, by 
na zniszczonych kresach progre­
sję z 200°/* zredukować do 5G6/oi 
nie uzysk&la poparcia.

Niszczyć i tylko niszczyć, oto 
hasło Piasta, nawet tych, co tyle 
i tylokrotnie ucierpieli przez v o j- 
aę, dobić jakuajprędzej. Ohydna ta  
kombinacja ma ieszcze inny ■ cel 
nc, względzie, a mianowicie zagar­
nięcie ziemi prawie darmo. Kom­
binacja o ile nikczemna o tyle 
prosta: i) Żaden obszarnik takich 
podatków wytrzymać nie może, 
2) Reforma rolna tylko pewną'ilość 
ziemi rocznie wchłonąć może po 
cenie określonej, więc nawet gdy­
by ofiarowano całe majątki, to ich 
nie wezmą urzędy ziemskie. 3) 
Prywatna parcelacja leż nie je st 
w stanie ziemię tak prędko zlikwi­
dować. 4) Podatki, niemożliwe do 
zapłacenia, będą ściągane w dro­
dze przymusowej, a więc z licy­
tacji można będzie kupować zie­
mię Za byle co, albo obszarnik 
będzie się starał utrzymać i wle­
zie w długi, co go do tego same­
go końca doprowadzi.

A więc dzięki progresywnym, 
podatkom, za zgodą Prawicy a na­
stępnie i bez jej zgody, jest dziś 
absolutna pewność przeprowadze­
nia „Reformy rolnej*, t. i. zniszcze­
nia większych warsztatów rolnych 
w ciągu 3—5 lat i dostania ziemi 
zadarmo prawie, wobec koniecz­
ności uratowania choć czegoś z 
tego pożaru gospodarstw rolnych 
w Polsce, podpalonych przez Pia­
sta i towarzyszy dla wykonania 
planu, międzynarodówki

Tak się dzieje w Polsce, — a 
jak  się robi we Włoszech? Czyta­
my co następuje: 1) zabrania się 
samorządom podnoszenia podat­
ków, 2) zredukowano dotychcza­
sową ilość 13 podatków do trzech* 
gruntowego, od nieruchomości i 
dochodowego. 3) rząd faszystow­
ski nie będzie prowadził polityki 
prześladowania kapitału.

Rezultat krótkich, iecz rozum­
nych i nie demagogicznych rzą­
dów Muesoiiniego dał już zmniej­
szenie wyd'itkó v w budżecie o 
jeden miljard pięćset dziewięćdziesiąt 
sześć miljonów lir, i. j. o trzy tryl- 
jardy siedemset pięćdziesiąt miljar- 
dów pi firek polskich.

Gdybyśmy o tę sumę potrafili 
zmniejszyć nasze rozchody, to bud­
żet nasz byłby zamknięty bez 
deficytu.

Włochy poszły nie po drodze 
wywłaszczenia i wzmnożenia po­
datków do wy&oKości zabijającej 
warsztaty produkcji, lecz po dro­
dze rozumnej oszczędności i u 
kr ó ca ci a t. z. reform demokraty­
cznych, które 8?, objawami dema- 
gogiczneini i do zguby państwo 
tylko doprowadzić mogą.

O ogólnej polityce podatkowej 
pomówimy w jednym  z następ­
nych artykułów, dziś przytoczymy 
tylko kilka cyfr, oświetlających 
charakter nchwały o podatku pro­
gresywnym od ziemi.

Przed wojną, w gubem jach li­
tewsko-białoruskich podatek w a­
hał się od 60 kop. do 1 rab. dla 
ziemi ornej i łąk i od 10—20 kop. 
d h  lasów, przy czem nieużytki 
nie opłacały nic zgoła, a do nich 
zaliczane były znaczne przestrze­
nie błot i piasków.

Podatk* samorządowe wynosi 
ły 25--40*/* od podatków pań­
stwowych (gminnych podatków 
nie było wcale, gdyż samorządów 
gminnych, jako gmin wssechsfca 
nowych nie znauo).

Dziś, gdy rnają być podatki 
progresyjce i stopa progresji ma 
dochodzie do 200*/i, jeżeliby n a­
wet ograniczono wysokość pod&t 
ków gminnych i sejmikowych do 
wysokości państwowego podatku 
gruntowego (teraz żadnego ogra­
niczenia nie ma), to  dla majątków

S L O W  O.

jak  n t  kresowe stosunki niewiel­
kich otrzymamy łącznie sumy, 
których wypłacać absolutnie nie 
będę w stanie. _ <

Mówią o 40000 rak. z morgi, 
t. j. 80 000 z dziesięciny, jeżeli i 
więc podatek ma być o 200„/° po­
większony, będzie wynosił 240,000 
mk. z dzies!ęciny, a ^  gmina i 
sejmik z? bierze każde po 240,000 
mk., przeto sumą ogólna podatku 
z dziesięciny wyniesie 7*0,000 mk.

Że zaś przy 3 połówce }/ś pola 
Jeży odłogiem, należy ‘/a część tej 
sumy dodać jako obciążenie ob 
sianych pól, co da podatek 960.000 
mk. z dziesięciny produkującej.

Ponieważ w naszych warun­
kach maksimum przeciętnego 
urodzaju nie jest wyższe nad 40  
pud, żyta i 30 pad. owsa z dzie­
sięciny, po odtrąceniu nasienia 
po 10 pud., pozostaje nadwyżki 
3 0  pud. żyta i 20 owsa jako do­
chód brutto. W  chwili obecnej 
zrujnowane gospodarstwa doku­
pują jeszcze żyto na ordynarje 
i pensje, zaś owsa nie starczy 
nń karni dla kon i

W takiej to chwili, zamiast 
tego, by Państwo^ swoim kosztem 
odbudowało zniszczone przez woj­
nę gospodarstwa, nakłada ono 
ciężary bez porównania znaczniej­
sze niż przed wojną, gdy gospo­
darstwa szły pełną siłą. będąc 
całkiem zaopatrzone w budynki, 
inwentarze żywe i martwe, w na­
r/ozy i kapitał obrotowy.

Przy cenie żyta 25.00q mk. za 
pud, musiałyby obecnie płacić 
majątki z dziesięciny ornej, wedle 
norm przedwojennych, wraz z 
podatkiem samorządowym (jeżeli 
się nie uwzględnia nawet znisz­
czenia) nie więcej nad 37 —40000 
mk., tymczasem podatek wyniosłe 
w o gól u ej sunnę 730-000. t  j. 
ośmnaście razy więcej, — a w pu­
dach żyta wyniesie 30 pudów (!!!) 
z dziesięciny. T. j., że podatek 
zabiorze więcej niż brutto aochód 
z dziesięciny, bo należy dodać 
jeszcze 15 pudów obciążających 
wyorującą dziesięcinę, có wynie­
sie rasem 45 pudów z dziesięciny 
produktywnej, a więc 15 pudów 
więcej niż brutto djoehód.

Wiadomem jest, że 45 pudów 
żyta z dziesięciny pokrywają za­
ledwie koszty produkcji; tak mó­
wiła statystyka przed wojną. Dziś 
wszystkie koszty wzrosły znacz 
nie, przy spadku produkcyjności. 
Skąd więc rolnicy mają brać na 
na zapłacenie podatków, jeżeli na­
w et odmówić ira zupełnie pra­
wa do otrzymywania dochodu z 
kapitału w majątku tkwiącego 
oraz wynagrodzenia * za pracę o- 
sobistą?

Przypuśćmy, że owe 40000 
mk. nie z morgi, lecz z dziesięci- \ 
ny płacić mają majątki większe i 
że podatki wyniosą tylko 22 i 
pół pudy z dziesięciny, ba, nawet 
ćwierć tyikos t. j. U pud., to i to 
wyniesie przedwojennych l i  rub., 
a takiego podatku i wówczas 
niktby nie wytrzymał.

Nic więc dziwnego, że przy 
takich podatkach Piast mógł 
śmiało wyrzec się całkiem „re ­
formy" rolnej i Prawica mogłaby 
głosić o większem zwycięstwie, 
gdyż uchwalenie podatku progre­
sywnego zmiata większą własność 
jednym  zamachem i oddaje zie­
mię za „ca łaska".

Trzeba być ślepym, by całej 
złudy Prawicy nie widzieć. Sojusz, 
zawarty rzekomo dla utworzenia 
narodowej polskiej większości z 
bardzo niepewnym a pożądliwym 
elementem, jakim jest Piast, je s t 
budową, na ruchomym piasku 
wzniesioną, bez pewności trw a­
łości. Natomiast nigdy pakt na 
krzywdz{e oparty dobrych owo­
ców wydać nie może.

Budować Polskę na zniszcze­
niu gospodarstw i wyzuciu z 
mionia tnacznej ilości pożytecz­
nych obywateli, je s t to grzech 
ciężki, który mścić się musi. Ro­
sja, P rasy  i Austrja zawarły pakt 
między sobą, na wywłaszczeniu 
Polski oparty:—wiemy jakim  jest 
smutny koniec tych ' wywłasz- 
czycieii.

Widocznie krzywda wielka 
dzieje się ziemianom, jeżeli jeden 
z nich mógł popełnić akt rozpa- 
esy, targnąwszy się na życie po-«, 
mocnika prezesa Główn. Urzędu 
Ziemskiego.

Migi IrailA j
ni. Jakóba Jasińsk iego 7 m. 1.

Nie dla zysku, nie prze>. aem- 
* stę osobistą dopuścił się on 
zbrodni morderstwa, ale doprowa- 
wadzony do rozpaczy grożącą ru ­
iną, stanął w obronie odbieranego 
mu gwałtem mienia, eboć żadnej 
takiej winy nie popełnił, za którą 
konfiskatą mienia mogli go ukarać.

Obrona mienia i życia je st 
przyrodzonem prawem człowieka, 
sankcjonowałem przez wszelkie 
prawodawstwa prócz sowieckiego, 
bez względu na to czy napada 
pojedynczy człowiek, czy zorgani 
iiowane nawet stronnictwo. To 
też parlamenty krajów cywilizo­
wanych stoją zawsze w ooronie 
praw wszystkich obywateli, nie 
ważąc się naruszać wyjątkowem 
ustawodawstwem praw jednych 
na korzyść drugich.

Program zniszczenia nadzwy­
czaj łatwy jest do wykonania: so­
cjalizm też ma zniszczenie tylko 
na celu, gdyż program budowni­
czy ma powstać dopiero na g ru ­
zach cywilizacji obecnej.

Gdy bolszewicy dokonali znisz­
czenia opartego na wywłaszczeniu, 
musieli, — chcąc nie chcąc, — 
„chwilowo" zawrócić i do daw ­
nych form powracać.

Czy i w tym wypadku Polak 
będzie mądry po szkodzie?

St. Wańkowicz.

Proces o zdradę stanu 
w Białymstoku.

W  poniedziałek 14 b. m, sąd 
okręgowy w Białymstoku przystą­
pił do rozpatrywania głośnej spra­
ny 43 oskarżonych o zamach sta 
nu i udział w spisku, mającym 
na celu- wywołanie powstania 
zbrojnego przeciw Polsce przy po­
mocy Litwy Kowieńskiej,

Rozprawie przewodniczy sędzia 
Dyuowski, oskarża prokurator są­
du Japalacyjnego w Warszawie 
Kamiński. Obronę oskarżonych 
objęli adwokaci: z wyboru Ale 
ksander Babiański (Warszawa), 
Bronisław Gruszkiewicz (Biały­
stok), Stefan Mickiewicz i Tade­
usz Wróblewski (Wilno), oraz z 
urzędu: Leonard Cellaryusz, Bio 
nisław Gruszkiewicz, Stanisław 
Reinhardt, Roman Różański i W a­
cław Sławiński (wszyscy z Białe- 
gostoku).

Na ławie oskarżonych zasiada 
45 os(ib, płci ocmjga, > wieku od 
lat 19 do 56. narodowości biało­
ruskiej, wyznania prawosławnego.

Ekspozytura policji państwo­
wej w Białymstoku wpadła na 
ślad tej organizacji białoruskiej 
w początkach roku 1922. Miała 
ona na celu utworzenie niepodle­
głej republiki białoruskiej, a była 
popierana materialnie i moralnie 
prc,ez LitWę Kowieńską. Na czele 
tego ruchu stał centralny komi- 
te~ białoruski w Kownie. Ziemia 
Grodzieńska stanowiła jedną z 
grup, — na sotnie była podzielo­
na działalność organizacji, na cze­
le jej stał komendant Chmara — 
Wienczesław Raramowicz, ppra- 
oznik artylerji litewskiej. Kwatera 
Rarumowicza i jego sztabu znaj­
dowała się w litewskiem miastecz­
ku Merecz, skąd na Groizień 
szczyznę wysyłano rozkazy, broń 
dla spiskowców, materjały wybu­
chowe i truciznę. Również spis­
kowcy jeździli do Meracza po'{in­
strukcje oraz po pieniądze. We 
wrześniu 1921 roirn w Pradze 
czeskiej odbył się zjazd przedsta­
wicieli białoruskich kół politycz­
nych, na którym zadecydowano 
powstanie zbrojne przeciw Polsce. 
Termin powstania wyznaczony był 
na początek marca 1922 r., lecz 
następnie .wskutek wykrycia or­
ganizacji i iicznych aresztowań 
spiskowców przeniesiony zestal 
na pierwszą połowę kwietnia. W 
zjeżdsie tym, jako przedstawiciela 
organizacji z Grodzieńszczyzry, 
brali udział: Wiera Masłowska z 
domu Matejczyk, nauczycielka lu­
dowa i Sergiusz Baranów, obecnie
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poseł do sejmu. Masłowska była 1 
główną działaczką i organizatorką 
powstania w ©rodzieńszczyźnie, a 
Baranów był prezesem narodowe­
go komitetu białoruskiego w 
Grodnie.

Winę innych oskarżonych 
stwierdzono przy pomocy św iad­
ków i dowodów w postaci przeję­
tych rozkazów Chmary, które zna­
leziono w archiwum atamanu 
Czorta w Puszczy Białowieskiej, 
a również spisy imienne członków 
bandy Skoromacha ułatwiły zada­
nie władzom śledczym. Wedle 
rozkazu Chmary pomniejsi działa­
cze mieli werbować młodych lu ­
dzi do tworzącej się na Litwie 
kowieńskiej armji białoruskiej, 
zbierać broń i agitować wśród j 
włościan przeciw rządowi polskie­
mu, oraz podniecać niezadowolę 
nie ludności z uowodu rzekomego j 
obciążania podatkkmi. Glurfora 
zalecał sporządać spisy oficerów, 
policjantów i żandarmów se wska­
zaniem ich adresu, a to w tym 
celu, by ich niezwłocznie wymor 
dować b  chwilą wybuchu powsta­
nia, które poprą Niemcy 1 Litwa

Rezultatem tych instrukcji 
było, że w kilku powiatach utwo­
rzyły się liczne oddziały party ­
zanckie, które rozwijały się jako 
kooperatywy, bractwa cerkiewne, 
kółka cświatotfe i -tym podobne 
organizacje.

Wśród dokumentów, które 
świadczą o rozwijaniu się tejże 
organizacji, znaleziono raport Ta- 
rasa Buiby, w którym tenże za- 

, wiad&mia, że cały powiat je st g o ­
tów do v.alki i czeka rozkazu. Ma- 
stępnie donosi on, iż wysyła do 
osobistego rozporządzenia Szyma­
niaka 60 ludzi konnego nadziału 
dzikiej białoruskiej dywizji i że 
za otrzymane 18 miljonów marek 
kupił dla 5000 ładzi całkowite 
uzbrojenie i wypłacił każdemu 
pensję za (iwa miesiące z góry. 
Dalej zapewnia, że cały garnizon 
B-l jest w jego (Bałby) ręku. 
jeden dzień można _ zniszczyć 
wszystkie polskie pułki.

Niemniej ciekawą je st odezwa 
Komitetu.grodzieńskiego do włoś­
cian, wzywająca na zjazd do 
Grodna na dzień 15 grudnia (rok 
nieoznaczony). Cel zyazdu: ustano 
wienie demokratycznych rządów, 
a następnie zwołanie konstytuan­
ty. Odezwa mówi o utworzeniu 
samodzielnej Białorusi, niezależnej 
od Polski i Rusji.

Po wykryciu tej organizacji 
przez władze polskie, cięść spis- 
kcwcćw z Hermanem Szymania­
kiem ukryła się w Puszczy Biało­
wieskiej, zorganizow ała się w
bandę i poczęte zdobywać rabun­
kiem pieniądze. Obrabowano kilku- 
uastu chłopów, następnie napadła 
banda na miasteczko Kleszczd.e, 
oraz podpaliła składy drzewa Cze­
remcha Hajnówka, 'rtóre byłj 
własnością wileńskiej dyrekcji 
kolejowej.

Obecnie więc toczy się W Bia­
łymstoku rozprawa przeciw tejże 
organizacji. Jedni z jej członków 
są oskarżeni o zbrodnię zdrady 
głównej, żarnach na ustalony w 
drodze praw iiasadniezych ustrój 
państwowj Bokki, oraz o udział 
w spisku dla dokonaniu tej zbrod­
ni, drudzy zaś o zbrodnię rabun­
ku, zabójstwa, podpalenia, rozboju 
i t. p. Rozprawa potrwa około 
dwóch tygodni.

Trzeci dzień rozpraw.
Na dzisiejszej rozprawie sen­

sacyjne wrażenie wywarły zezna­
nia kauitana Jarackiego. -Jest. ou 
kierownikiem oddziału II defen- 
zywy wojskowej. Zeznał on, że 
W zjeździe białoruskim w Pradze 
czeskiej uczestniczył nietylko p o ­
seł Baranów, ale także poseł Ta- 
raczkiewicz Organizacja spisku 
sięgała do Kowna. Tam bowiem 
znajdował się rząd Łastowskiego, 
który spiskiem kierował.

Rząd kowieński poparł spisek 
kwotą ęzterdiifcstu miljonów ma 
rek, tak zwaną „pożyeską Łastow- j 
skiego"., Sekretarzem Łaśtowskie- 
go był poseł Baranów.

Baranów wogóle należał do 
najgorliwszych agitatorów. Gdy 
w Grodnie uwięziono spiskowca 
Krubskiego Kuzniecowa, Baranów 
na naradzie tajnej w swojern 
mieszkaniu postawił projekt, aby 
aresztowanego odbić z bronią w 
ręku.
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Dalej stwierdza swiauek, że 
■tafe Baranów, jak  Jakowluk jeź­
dzili często na Litwę kowieńską.

Prokurator zapytuje świadka, 
czy w organizacji spiskowej byiy 
orjentacje rosyjsko - bolszewickie?

— Rząd sowiecki — odpowie ■ 
dział kapitan -Jarecki — organi­
zuje grupy białoruskie na terenie 
polskim. Z grupami tenG znajdo­
wała się organizacja spiskowa w 
ścisłym kontakcie.

Świadek opowiada dalej o pró­
bie podejścia władz polskich 
przez zakradanie się do deienzy * 
wy. Mianowicie niejaki W ojtkie­
wicz, porucznik Wojsk litewskich, 
proponował swoje usługi wywia­
dowcze, podając się za dezertera.

Prokurator: Czy wszystkie źrć 
dla informacyjne pańskie były 
zgodny co do przestępczej anty­
polskie] działalności Baranowa 
i Jijjiowluka?

Świadek: Tak jest.
Na Baranowie ’i Jakow luiu 

cała rozprawa wywołuje widoczną 
konsternację. Zwracają się oni 
nerwowo do obrońcy, Wróblew­
skiego, aby coś radził. Obrońca 
iaterwenjuje pośpiesznie i usiłuje 
odpowiednio formuiowanemi py­
taniami zbić świadka z tropu. 
Kapitan Jarecki orjentuje się do­
skonałe i na. każde pytanie udzie- j  
ia wyczerpującej odpowiedzi.

Według powszechne] ópinji, 
sensacyjne zeznania kapitana J a ­
reckiego mają dla sprawy nie- | 
zwykłe znaczenie. (

*Po ich wyczerpaniu, z* rządzo- | 
no przerwę południową. j

Czwarty dzień rozpraw. j
Rozprawa, zaczęta dzlsiai o g. i 

10 m. lo zranu, przyniosła • dal- j 
sze zjluania  świadków o napa- j 
dach bandy a umiana Skomoro- 
cha w kwietniu r. i 922 na poste­
runki policji. Prokurator domaga 
się, aby przesłuchano świadka 
Tustaaowskiego. Zeznania tego 
świadka są sensacyjne.

Oświadcza on, że wczoraj ze­
znawał w sądzie burmistrz mia­
sta Krynek, niejaki Kuźnia. Skła- 
■d»l on zeznania jak najkorzyst­
niejsze dla oskarżonych, a byl 
wezwany do rozprawy jat;o świa­
dek odwodowy.

Świadek Tustanowski stw ier­
dza wobec tej treści zeznań Kuś­
my, że Kużiha komunikuje się 
staie z oskarżonym posłem Bara­
nowom, odpowiadającym z wol­
nej stopy.

Dalej zeznaje żona aiamana 
Skomorocha. Była oaa już raz 
przesłuchiwaną, obecnie składa 
zeznania dodatkowe, które przy­
noszą nowy szczegół bardzo waż­
ny Skomorochowa stwierdza mia­
nowicie, że Wiera Masło wskaja 
pośredniczyła w posyłkach py- 
roksyliny, jakie otrzymywał ata- 
m an Skomorocit.

Zeznaje dalej świadek Ślusar­
czyk. Jest on pracownikiem od­
działu defenzywy białostockiej.

Rozprawa locey się dalej.

Posiedzenie Izby Po­
selskiej.
Warszawa, 18 maja.

Pat). (Sejm posiedzenie 38). 
Do Komisji Spraw Zagranicznych 
odesłano ustawę o ratyfikacji 
traktatu  w S iia t Germain i ra ty ­
fikacji umów z Czechosłowacją 
trak ta tu  w Sevres i inne. Poseł 
Kadłubowski, referent Komisji 
Prawniczej,uzasadniał konieczność 
Uniesienia ustawy o zwalczaniu 
przestępstw z chęci zysku, popeł­
nionych przez urzędników. Usta­
wę przyjęte w drugiem i trzeciem 
azyt-iaic.

Nas tę unie Izba przeszło dofroz- 
praw nad ustawą o podatku g run ­
towym; sprawozdawca, poseł Mo- 
raczdtośfti podkreślił, że chwilowo 
trzeba dostosować ustawę o po­
datku grantowym do spadku mar­
ki, odk; dając zasadniczą jego 
zmifinę. Komisja proponuje pod- 
wyi-syć podatek stokrotnie, obal- 
żając jednocześnie stopę posiada­
jących mało ziemi, podwyższając 
właścicielom dużych obszarów. I 
Komisja przyszła do przekonania, j 
że najlepszym miernikiem je st *

czynsz dzierżawny majątków po­
nad 6© morgów. Wraz Z opodat- 
kowaniem na rzecz samorządu 
całe opodatkowanie wyniosło­
by z morgi 21 tysięcy do 
36 tysięcy. Ponieważ w w yjąt­
kowych wypadkach dopuszcza 
się óO proc. na rzecz samorządu, 
więc najwyższe opodatkowanie 
wyniosłoby od 26286 do 45670. 
W byłem Królestwie dochodzimy 
do wysokości podatku przedwo 
jonnego, w Małopoisce podatek 
również nie będzie większy niż 
przed wojną; pozatem Komisja 
przyjęła wniosek, że posiadający 
umiej Y #  5 morgów płacą tylko 
jedną ratę podatku, t  j. jesienną, 
wiosennej nie płacą. Pozatem ob­
niżyła dla malej własności poda­
tek budynkowy. Obniżono znacz­
nie opodatkowanie budynków 
włościańskich i budynków dwor­
skich w b. Królestwie. Mówca 
prosi o przyięcie projektu Komi­
sji.

Minister Grabski wypowiada 
życzenie, aby uchwalono ustawę 
tę jaknajrych.oj, gdyż liczyć się 
trzeba z obawą, że pierwsza rata  
może nie być pobrana przed żni­
wami, co byłoby rzeczą niezmier­
nie szkodliwą. W dyskusji szcze­
gółowej przemawiał Poseł Jaro­
szyński, (Ch. N.), który wypowiada 
się za wysokiem i podatkami dla 
rolnictwa, lecz nie takiemi, kto- 
reby je zrujnowały, .następnie po­
seł Hausner (Koł. Żyd.) polemi­
zuje z posłem Jaroszyńskim i o- 
świadcza, że klub jego jest za 
podwyższeniem podatku grunto­
wego, stanowczo zaś sprzeciwia 
się jakiemukolwiek podatkowi od 
budynków miejskich. Dalszą roz-< 
prawę nad podatkiem grantowym 
odroczono.

talki aislelska-sDiieeHle.
Pertraktacje między Krasinem a 

lordem Curzonem.
Moskwa, 18 maja.

(Aw). Lord Curzon w rozmowie 
z Krasinem oświadczył, że odpo­
wiedź Sowietów na ultimatum 
rząd angielski uważa aa niewy­
starczającą i kategorycznie żąda 
wypełnienia wszystkich punktów 
noty angielskiej, t. j. zaprzestania 
propagandy, uregulowania stosun­
ku do obywateli angielskich w 
Rosji i załatwienia sprawy statków. 
Raąd angielski nie zamierza pro ­
wadzić żadnych rokowań z rza 
dem Sowietów. W kołanh polity­
cznych Moskwy panuje przekona­
nie, że Sowiety nie pójdą na dal­
sze ustępstwa, wobec czego zerwa­
nie stosunków' dyplomatycznych 
między Anglją a Rosją należy u- 
ważae za nieuniknione. Natomiast 
„Reuter" donosi, że Kras In dał 
Carzonow: pełne zadośćuczynienie 
w kwestji parowców rybackich. 
W sprawie zarzutu, dotyczącego 
propagandy, Krusin zwrócił się 
po instrukcje do Moskwy.

Narady lorda Curzona z królem 
Jerzym.

Londyn, !8 maja.
(Pat). Krót przyjął dziś Curzo­

na, z iuórym odbył naradę w 
sprawie rosyjskiej.

Nota ukraińska dó Anglji.
Berlin, 18 maja.

(Pat). Donoszą z Moskwy, że 
Rakowski wysłał w imieniu rządu 
ukraińskiego do Curzona notę o- 
świadczająoą, że rząd Ukrainy so­
lidaryzuje się z notą Sowietów. 
Nota zwraca uwagę Anglji na skut­
ki, jakie pociągnie za sobą wyko­
nacie groźby angielskiej Jako 
jedno z następstw, nota wymienia 
wstrzymanie wywozu zboża ukra­
ińskiego do Anglji.

Odroczenie narad.
Londyn, 28 maja.

(Pat). Narady z Krasinem od­
roczono do czasu nadejścia odpo­
wiedzi z Moskwy. W kołach an ­
gielskich mówią o możliwości za­
stąpienia obeeuego układu nowym.

D  A 5 ' . l  A
damska z białych s y h i r s k i c h
[3s, prawie nov7a. okazyjnie sprze­
daje się za 9 miljonów mk. Ul. 

Sawicz, d. 3, m. 5.

KRONIKA.
kalendarzyk
W Niedzielę ZesŁ Ducha św,, Bernar­

dyna.
W Poniedziałek Świąteczny, Wisiora W.

Wschód afciiiea o goda. 3 m 49.
/zabór. _ o goda. 8 ł . 03.

WILEŃSKA.
— Rewizyta p. Delegata Rządu.

W ubiegły czwartek p. Delegat 
Rządu rowizyto wał nowo mianowa­
nego arcybiskupa prawosławnego 
Teodozjusza. (a. w.)*

— Osobiste. Dyrektor Izby 
Skarbowej p . Jan Małecki po­
wrócił z Warszawy i przyjmuje 
interesantów w godzinach urzędo­
wych.

— IV Wszechpolski zjazd farm a­
ceutyczny w W:!nle. Dnia 19 brc, 
rozpoczął obrady w Sali Śnia­
deckich Uniwersytetu IV Wszech­
polski zjazd farmaceutyczny. Zjazd 
otworzył J. M. Rektor Parczewski. 
Przemówienia powitalne wygłosili: 
w  imieniu Rządn—Deiegnt Rządu 
p. Roman, w imieniu m. Wilna 
prezydent Bańkowski, w imieniu 
Uniwersytetu Dziekan Janaszkie 
wicz i przedstawiciele poszczegól­
nych środowisk przybyłych na 
zjazd. Zjazd potrwa 3 dni.

— Egzamin wstępny w gimn az­
jum im. Kr. Zyjmunta Augusta w 
Wilnie przeprov/adzony będzie w 
birźącym roku systemem lekcyj­
nym; rozpocznie się w dniu ir> 
czerwca (piątek) o gouz. 8-ej rano 
i trwać będzie do 19 czerwca 
włącznie.

Podania tylko do klasy I  ej 
przyjmuje gimnazjum cd dnia 1 
czerwca do 10 czerwca w godzi­
nach urzędowych.

Wszelkie informacje i druki 
otrzymać można w kancelarji 
gimnazjum (M. Pohulanka U).

— Konfiskata pisma. Dn 13 
b. m  został )' skonfiskowane pismo 
białoruskie „Nowoje źycjo".

— Zajście na ulicy. Dn 14 bm. 
o godz. 11 wiecz. na przechodzące­
go przez plac Katedralny p. X. w 
towarzystwie pani napadło trzech,

*' prawdopodobnie podchmielonych, 
osobników (Rybo ’ Bohdan, peiie- 
nowicz Stefan, Mldcki Witold). 
Jeden s nich uderzył pana X 
pięścią w głowę. Interwencja po­
licji położyła kros całemu zajściu.

— Sekcja pośrednictwa pracy 
bratniej pomocy U. S. 8. poleca 
wykwalifikowanych korepetytorów 
(korepetytorki), urzędników, urzę­
dniczki, maszynistki i t. p.

Zgłoszenia przyjmuje Sekcja 
Pośrednictwa Pracy w Sekietar- 
jacie Bratniej Pomocy—Zamkowa 
24, codziennie w godzinach ou 7 
do 9 wieczorem.

Jednocześnie komunikuje się, 
iż został utworzony specjalny dział 
pośrednictwa pracy na wyjazd 
(kondycje), poleca się przeto wy­
kwalifikowanych w swym zawo­
dzie korepetytorów, pragnących 
wyjechfić na okres letni.

— W alne zebranie Iow. „Dom 
Serca Jezuscwugo*. 21 -gc b. m., 
w poniedziałek świąteczny, o 5-tej 
głdz. po południu w mieszkaniu 
Pani Mieczysławowej Jeleńskiej 
(ul, Ad. M ickiewicz l» —2) oćbe 
ć.zie się walne zebranie T —wa 
„Dom Serca Jezusowego*. Prosze­
ni są członkowie, oraz wszyscy, 
interesujący się działalnością tego 
T—w a, o łaskawe przybycie.

—  V Ogólno-Polski Zjazd Zw. 
Kolejowców. W końcu b. m. od­
będzie się w Wilnie V Ogólno- 
Polski Zjazd polskiego Związku 
Kolejowców. Spodziewany jest 
przyjazd przeszło dwustu delega­
tów z wszystkich dzielnic Rzeczy­
pospolitej, a w tem i z Górnego 
Śląska, którzy będą reprezentowa­
li przeszło 70 tysięcy kolejarzy, 
W  liczbie delegatów przybędzie 
c&lj szereg posłów na Sejm z 
różnych stronuictw-członków? Z.K.

Obrady rozpoczną się w nie­
dzielę 27 maja w Sali Miejskiej i 
potrwają przez 4 dni.

Połączone jest z tem wyświęce­
nie sztandaru Polskiego Związku 
kolejowców kola Wileńskiego, 
które odbędzie się w niedzielę 
27 b. m. w Bazylice.

Na uroczystość wyświęcenia 
f sztandaru, i otwarcia Zjazdu za­

proszony jest cały szereg oso­

bistości. Profesor Kłos łaskawie 
podjął się zaznajomienia delegatów 
z sabytkan j. ininsta W ilna,

Koło Polek znane ze swej 
szczytnej pracy przyjęło na sjebie 
pracę nad zaarrowidowaniein de­
legatów.

W dniu tem ukaże się jedno­
dniówka.

Program uroczystości będzie 
podany oddzielnie.

Z CAŁŁto POLSKU,
Po wybuchu bomby w Krako­

wie. Śledztwo w sprawie w ybuchu 
b im by , prowadzone przez polic*ę 
przez całą noc i dzień dzisiejszy, 
nie wydało żadnych konkretnych 
wyników. Dziś rano policja aresz­
towała 6-u studentów  uniw ersyte 
tu  i zatrzym ała ich dla złożenia 
zeznań. W ieczorem 4 studentów  
zwolniono, a dwóch zatrzymano 
w dalszym ciągu.

Dziś w południe niektóre re ­
dakcje pism krakow skich otrzy­
m ały listy, w  których jakaś nieo­
kreślona bliżej organizacja do w al­
ki z kom unistam i i zalewem ży­
dowskim  przyznaje się do podło 
Zenia ostatnich trzech bomb w 
Krakowie.

W edług ostatnich wiadomości, 
policja, przekonawszy się o n ie tra ­
fności swego działania, m a zwrócić 
śledztwo w inną stronę.

TEATR i muzyka.
Komunikaty ?9&irćw wileńskich.

— Teatr Polski (Lutnia). Dziś i ju­
tro w dalszym ciągu j^ ie tn a  pełna sen­
sacji sztuka W. Sardou .Fedora”. Rolę 
tytułową kreuje p. T. Bohdausk* v,- oto- 
czenin pp. Kijowskiego, Sawickiego, Woł- 
łejkl, Wyrwicza, Ujrbrndta i innych.

We wtorek premjera znakomitej sa­
tyry nowrj francuskiej spółki autorskiej 
Armtmfa i Gerbidon'a .Szkoła kokot*, 
w świetnem tłumaczeniu W. Perzydskiegu.

Sztuka ta, która do dzisiaj c;esży 
się zagranicą i w Warszawie wielklem 
powodzeniem—otrzym-la w Wilnie pier­
wszorzędną obsadę z pp. Grabowską, 
Bortnowską,, Godlewskim, Wulłejką. Pe­
terem i Sawickim w rolach głównym.

Nowo dekoracje pędzla p. E. Kazi- 
iniorowskiego, oraz przcśliczue toalety 
pań—dopełniają całości.

— Teatr Letni (w  ogrodzie po-Ber- 
nci-Jyfickic;). Dzisiaj świetna operetka 
O. Hauptmon* „Ach te Wilnianki*, zdo­
bywająca sobie niebywały sukces na 
wszystkich scenach polskich. Obsada ról 
będzie koncertowa z p Józeiowiczową, 
Oleetą, Dowmuntowę, Dunin Rychłowską, 
Dowmuntem. Bieiiczem, Marjahskim i 
Szubertem w rolach głównych, Melodyj­
na muzyka, z repertuaru swojskiego, or­
kiestra pod batutą p. A. Wilipskiego i 
występ primabaleriny Makarowej i b»- 
letmistrza Luzińskiego donełniają tej 
nadwyraz artystycznej całości. V/ pró­
bach W6Soła wd6wkaQ

Poczynając od wtorku dzienna sp ne  
daż biletów od g. tl-tej do 1-szej odny 
wać się będzie w kssie teatru polskiego 
.Lutnia".

Teatr W ielki (Pohulanka) przer­
wał przedstawienia na sobotę i9 b. m., 
by odbyć prćby przedostatnią i gebsral- 
nu z „Carycy1*, której premjerfc odbędzie 
się w niedzielę 20 b. m. Jest to jedna % 
najefektowniejszych sztuk nowszego ro 
pe, tjaru pod względem treści, dekoracji 
i kostjiimów. W rolach głównych wystą­
pią pp. Dąbrowska, Ornszc-cka. Jackow­
ska, Miohcirowska, Rudlicka, B rosi ki e- 
wic?, Nawrocki, Przyjcmski, Skalski, 
Stryekl WzorczykhwSfkl, Zoner.

Kierownictwo postarało sic o stylo­
wą, pod każdym względem, opr*wę 
sztuki.

W poniedziałek 21 b. m. wystawia 
Teatr Wielki po raz 1S aruydzieło muzy­
ki francuskiej „Fausta" Gounoda. W 
roli tytułowej wystąpi W. Derwies. Oo- 
sadę stanowią pp. Larar, Hendryehówna, 
Pastów/ia, Ludwig Folaiiski, Witas.

We wtorek 22 b. m. po raz drugi 
„Caryca". W środę 23 b. m. wystąpi 
gościnnie słyniiy śpiewak opery lwow- 
alclel„ tenor bohaterski, p. Ignacy Mann, 
w „'óydówće" H*levy'epo.

W przygotowaniu „Pajace* i „Cara- 
llcria rusticana". Dramat przygotowuje 
jedną z nainowszTch sztuk repertuaru 
teatrów warszawskich.

WYPADKI I KRADZIEŻE,

— Czeiti nas Żydzi kzirmią. Policja 
S kom. wykryła w domu M 8 przy ulicy 
Koziej tainy ubój koni. Właściciel rzeźni 
M owszi Dmowski został ująty.

— Otrucie- Dn. 13 b. m. otruł się 
morfiną Sergjusz Gaiesiński (Lipowa 16). 
Desperat? w stanie ciężkim odwieziono 
do szpitala św. Jakóba.

— Ujęcie złodzieja. D. 18 b. m. w 
gmachu Izby Skarbowej zatrzymano z ło ­
dzieja kieszonkowego Jenocha Zajdmana 
(Żydowska 13)

— O kradł przyjaciela, Policja za­
trzymała Benjamina Stosełowskiego (W. 
Pohulanka 11). który skradł Szawelowi 
Ginzburgcwi fZakretowa £ a ) 7 mil. mk.

— Kradzieże. Z internatu żydow­
sk ie g o  'Beliny t l )  p o p e łn io n o  k ra d z ie ż

róźnycłi rzeczy WŁrtofcci 10 mil. martU- 
Sprawcę kradrieży Lejbę Siuckiego ujęto

— Stanisławowi P iescM ko# (Aleja 
róż 9j na aworcu kolejowym wyciągnię­
to z kieszeni 300 tys, :nk.

— Gabtjeli Bi esiki rskicj koło hai 
miejskich z wozu skradziono 33 funty 
masła

TELEGKAMy.
De mortuis nihil.

Warszawa, 18 maja.
(Pat.) Na posiedzeniu Komisji 

Rolnej prezes Wilkoństci poświę­
cił 8wg przemówienie pamięci za­
strzelonego wczoraj w Warsza­
wie wiceprezesa Guza, Olewińskif- 
go, i podniósł zalety zmarłego 
oraz potępił fakt „ohydnego" mordu. 
Członkowi<■ Komisji wysłuchali 
prezesa stojąc. Podkomisja urzęd­
nicza codziennie obraduje nad 
projektem o uposażeniu pracowni­
ków państwa. Dyskusji nie ukoń­
czono W Komisji Cunroay Pracy 
przyjęto w drugiem i trzeciem czy 
taniu wniosek nagły P. P. 5. w 
sprawie umożliwienia działalność 
centralnych związków zawodowych 
na obszarze Rzeczypospolitej.

Francja a rokowania polsko- 
tureckie.
Lozanna, 18 maja.

(Pat.) Francja uprzedzona przez 
Polskę o celu bezpośrednich ro ­
kowań polsko-tureckich śledzi z 
syrnpatją przebieg tych narad.

Cofnięcie urlopów.
Londyn, 18 maja.

(Pat.) Oficer jw ie angielscy z 
garnizonów stacjonowanych w 
Konstantynopolu i cieśninach na 
rozkaz naczelnej komendy przer­
wań urlopy.

Pierwszy transport rękopisów. 
Warszawa. 18 maja.

(A. w ). 15 b. ra. przybył na 
granica Polski pierwszy transport 
rękopisów bibljotełu Załuskicli. 
Transport składa się z 35 skrzyń, 
konwojowanych z Petersburga do 
Warszawy przez eksperta Delegn- 
cji Reewakuacyjnej p. Kępkie- 
wicza.

Zatwierdzenie wyroku.
Wiedeń, 18 maja.

(Pat.). „Neue Ireie Presse" do- 
q q s ; % Dusseldorfu, iż decyzją 
Ir^bm iała wojennego w Dussel­
dorfie zatwierdzony został wyrok 
pierwszej instancji w sprawie 
Kruppa i towarzyszy.

Rezultaty eksploatacji Ruhry.
Puryż, 18 maja.

(Pat-.). „Tentps" pisze, ze Poin­
care w przemówienia w Koc i- 
sjach Izby wykazał, że pomiń o 
w ysiłku,,jaki czyaią Niemcy, okn- 

,pacja Ruhry uie obciąża budżem  
francuskiego.
Rozbicie się auta z prezydentem 

Poincare.
Wl-deń, 13 maji.

(Pat.). „Neue freie Presse" do­
nosi z P&ryża, że samochód wid­
zący Poincare‘go zderzył się % 
wożeni ciężarowym. Prem jer ła d ­
nego szwanku nie doznał.

S p o r t .
— Konkurs hippiczny Ksywie.

Na wczorajszych konkur ach hippicznych 
pierwszą nęgrodę zdobył Włoch, drugą 
Polak, a trzecią Belg.

G i e ł d a .
Wilno, if- masa.

, Poszuki- Trenz* t -  
ż ą d a g ;  WCB0. tje

S r e b r i[
Ruble 1690ft
A k c j e
Z dniem dzisiejszym dopuszczone zostały  
do ohrotóW akcie 
Wil. B. Ro’.

Przemysł. 40006
Pol Banku
Parcelacyjn. 15000
Sp. akcyjna

„Pac" 61006

Redaktor;
Stanisław Mackiewicz
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LECZNICA i SZPITAL UL StOiarapi FOW? | Wilno, Wileńska 28,
P m y c h o d n B  pntyJiirM jn  l ę k a m  s p e c |a l i £ c i i  Choroby dziecięce od 11—1 choroby wewnętrzne od 12— 1; chirurgiczne 1—2; kobiece od 11—’; oczu 10—2; uszn, io sł, 

i  gardła 12—3; zębów 10—11; skórne i weneryczne 2—3; nerwowe 1—2; w  s z p i t a l u  o d d z i a ł y :  wewnętrzny, chirurgiczny, ginekologiczny i p o I o £ n ic .^ ;  j

S a b i m e t  R o e n t g e n a  I  E f e k t r o - m e t f ^ n y

u

i i
WUno, ul. Wielka Nr. 80

_______________  Telefon Nr. T 4 S .

Ponieważ Urząd Emigracyjny rozpocznie od m. czerwca r. b. 
stemplować affidawiSy, prosimy wszystkich emigran­
tów , posiadających takowe, afłlęisBć sl“  czemprędzej

do naszego biura

wBM Star Line“
w Wilnie, ul, )Vieika 80

ze wszystkiem i dokumentami, celem otrzym ania niezbędnych informacyj.

w Wilnie, ul. Zawalna, Nr. 11 -a
>'

POLECA: Centryfugi do mleka „Diabok>“, „Alfa-Laval“ i inne; 
naczynia i przy bory mleczarskie; narzędzia pszczelarskie 
i ogrodnicze; narzędzia różne do uprawy roli; kosy i sierpy
styryjskie najwyż. marek; znakomite mflyny gospodarskie i t. u.

SPRZEDAŻ HURTOWA i DETALICZNA.

Tłuszcz roślinny

jest
czysty, smaczny 
łatwo], strawny

i
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Przedstawiciel: 3 p .  A k c .  L A M B E R T  <5 K R Y SE A K , Warszawa,' N iecała 8.

K O M U N I K A T
Niniejjzem komuniku; Bmy, iż otrzymaliśmy koncesję do za­

łatwienia formalności celnych i na tej zasadzie dokonywujemy cle­
nie towarów eksportowanych i importowanych do i z Wilna oraz 
tranzytu  przez Wilno do Litwy, Łotwy i Rosji.

Ceny konkurencyjne. Własny tabor przewozowy w Wilnie.
uEkspedycja Domu Handlowego „N iem en

Wilno, ul. Za walna 20, telefon 697.

9 ® ® ® ® < @ h £ S ® ® ® ® ® ®  ®  ® @ g ) ® ® 0 > ® ®  W
S i c t e p  % 7 t d k i e n n i c z y  W a le ń s jM  2 7

A. N o w iń sk ieg o
Otrzymał duży wybór materjałów letnich dla pań. Oraz zawsze 

na składzie materjały -bieliźniane pościelowe i inne.
«'<©> ® ®  ® ®  ® ® ®  ® ® ■&,(&> @ 9 ®  €

►
>
>
¥

•>
>
>

■>

N a jta ń sze  ź r ó d ło  zakupu !

Hurtownia K. O. K.
Ostrobramska 19

poleca kooperatywom i p. p. sklepikarzom  w  hu rc ie  cukier, 
herbatę, kawę, mąkę pszenny i żytnią pytlowaną, mąkę razo­
wą. mydło, margarynę, mydlik, pastę, esencję octową, cykorię, 

ryż, sól szarą i białą, śledzie słoninę i smalec.

o
< ► &

O g ł o s z e n i a

o
♦
< >

Niniejsze: .11 :awiadamianiy, że otrzym aliśm y przedstawicielstwo C- Pflmy „Difei-Oit̂ m in c ia ln jf  yJi w  G r o d z is k u  |  I
Polecam y powyższe wyroby ż fabryki i ze składów  naszych w Wilnie 
Dom Handlowo- Wilno, Zawalńa 20 j |1

Przem ysłowy f  j U w R E s l ^ E s N  telefon 697. f

biro leŜe i mmmm
J .  Ł A S T O f t i  HI O. Ć W IĘ T O R Z E C K I

Wilno, ul. IhklCM icin, ( ł- to  JersknJ Nr. 42, m. 9.
Informacje od g. 9—10 i S—ó w. )—(  Szacowania, 
urządzenia leśne, parcelacje majątków ziemsk. wszel­
kie roboty miern.: Sporządź., kópjcwanie planów i in.

Miłosierdziu czytelników naszych
polecamy biednego, ociemniałego staruszka z chorą żoną 
(po operacji), Łaskawe ofiary proszę składać do admini­
stracji „Słowa* dla „Ociemniałego".

ELEKTRYCZNE
ARMATURY

bronzowe ? oksyd. do sto­
łowych, salonów, sypialń, 
nocne i biurkowe, lampy, o- 
raz żarówki elektr. które 
p&Ią się bardzo jasno, 
pćfwatuwe matowe i róż­
nych kciorów. Liczniki „Si 
mens i Schukert", aparaty 
telefon, biurkowe i inne. Naj­
rozmaitsze elektr. materjały. 

Certy dostępne, 
sz, s z a w ę d An c

W ileńska lu, (rog Poznańskiej).

Poszukuję ko­
repetycji

języka francuskiego*
■Łaskawe oferty składać do 
administracji „S Ł O W A* 

pod „Francuzica".

Akuszerka A iT
udziela porad. Przyjmuje od 
9 rano do 7 wlecz. Micfcie- 

wicza ^6—6

Dr. LEON GINSBERG
Choroby weneryczne, syfilis 

skórne. Ui. Trocka Nr. 3, 
róg Wileńskiej Telefon 352, 
Przyjmuje od g. 9— I i i —7.

Żędajde wszędzie 
najlepsząs u s o m ;

tirmy Sp. Akc. „Pac"

OTRZYMANO wielki asortyment

znanej francuskiej perfumerji

w d o stę p n y m  o pakow an iu

'«*vo  L E ,  S E G A L
Składy hurtowe i detaliczne
1} Trocka ?, . 2) W ielka 28.

3) AJcm a Mickiewicza 5.

P R Z E T A R G
na roboty asenizacyjne w Garnizonie Wilno 

i Nowo-Wflejka
W dr.iu 1 czerwca r. b. o godz. 12-ej odbędzie się  

w Kierownictwie Rejonu Inż. Sap. Wilno (Arsenalska S), 
przetarg na powyższe roboty, które zostaną oddane facho ­
wemu przedsiębiorcy na przeciąg czasu oc 1-go czerwca 
do 31 grudnia 1923 roku za wynagrodzeniem od 1 mtr. 
sześciennego faktycznie wywiezionych nieczystości.

Ostemplowane oferty w kopęrtach zapieczętowanych 
składać w Kierowniciwie Rejonu Inż, Sap. Wilno do dnia.

, 1 czerwca Jo gocz. 11 ej.
u o  oferty dołączyćf
1) Rejentalny odpis świadectwa przemysłowego (pa 

tent p'Łfctóięb.)
2) Dowód wpłacenia do Kasy Skarbowej w Wilnie 

vadjum w wysokości 3.000.000 lhk.
31 Oddzielnie pisemną deklarację że warunki wyko­

nywania są przedsiębiorcy znane i źe na nie przedsiębiorco, 
się zgżdŁir

4) Oferenci winni wykazać urzędownie stwierdzoną 
wielkość posiadanego tabun, asenizacyjnego, pompy i be­
czek ze szklanym wskaźnikiem.

Warunki są do przejrzenia w Kancelarji Kierownictwu 
Rejonu Inż. i Sap. Wilnu w godzinach urzędovrych.

Kierownictwo Rejonu lut. Saj Wilno zastrz.ga 
sobie prawo na wypadek potrzeby dodatkowego ustnego 
przetargu i swobodnego wyboru oferenta, zależnie od 
kwalifikacji fachowych i dogodnych dla wojskowości 
warunków, niezależnie od najniższej ceny uzyskanej przy 
przetargu.

Klerownlctv.o Rejonti Inż. i Sap. WJ*n0 
L. dz. 2712/Inż. z dnia 15 maja i®*3 r

Do Rejestru Handlowego Dział A, Sądc Okręgowego 
w Wilnie w dniu 30 kwietnia 1923 r. za Nr. 21 wciągnięto: 
dodatkowy wpis firmy „Biuro Techniczno-Przemysiowz 
■nżynier Witold Wojewódzki i Bronisław Korbusz spółka 
firmowa".

.Zgłoszono przeniesienie siedziby spółki z ul. Kaszta­
nowej 4, nr? ul. Ad. Mickiewicza pod Nr. 49 m, 2.

Wydział Rejestru Handkweg* 
Sądu Okręgowego w Wilnie.

Do Rejestru Handlowego Dział B. Sądu Okręgowego 
w Wiinie w dniu 2 maja 1923 r. za Nr. 30 wciągnięto 
dodatkowy wpis firmy „Towarzystwo dla Handlu i Prze- 
myslu Janusz Gerżabek Spółka Akcyjna".

Spółka jest właścicielem browaru w Lesznie prowa­
dzonego pod firmą „Browar Parowy w Lesznie Janusz 
Gerżabek i S-ka* spółka z ograniczoną odpo wiedzialnością. 
Nabycie browaru nastąpiło na mocy aktów zeznanyeh 
przed Notariuszom Kosińskim w Warszawie dn. 20 wrześnie 
1922 r. z p  Nr.Nr. 1683 i 1686.

Wydział Rejestru Handlowego 
Sądu Okręgowego w Wilnie.

y m w P M O W M P M W M M t iw w M a — p ę
WILEŃSKIE T-WO

8S*3B-33il!K*8 W
Spółka Akcyjna 

zauł. iw . Micbafa Nr. 1 rdg Wielkiej
wydaje pożyczki pod zastaw szlachetnych 
metali codziennie od godz. o-ej do ‘z 

Kupno i sprzedaż złota i srebra.
••eee eseee» eo e» » » eee® » « ® eeG eeeee® eeee5

BeGlrali Sfowirzyszsś B̂aanllewyiih
i w  Wilniy

riiniejszem zawiadamia, i e  b u ro  i składy Centrali 
zostały przeniesione do własnej nieruchomości 

przy  ul. Adama Mickiewicza Nr. *9-

K o b t e t a - le k a r z
Dr. Szwarc-Teldowic*

Przyjęcia: 1 "/a — 2 i 3 — 5. 
Choroby Kobiece oraz 

spec- weneryczne, m oczopłciows, syfilis i skórne 
UL Mickiewicza 1 (b. S-to Jerska Nr. 24.

1
O. Z e l d o w l c z

z Moskwy 
przyjmuje od g. 10—I i S—8

fir fUlanim
choroby kobiece i akuszc- 
ryne. ul. Kasztanowa 7—7 

od g. 4—S.

języka francuskiego
potrzebna. Cferty skłaJać do 
admin, „Słowa" pod „A. Z.“

O O N I O -
t r w a ł a

/, S-ciu przedziałami oraz ze 
spec ainyn puteJeruLym do 
sprzedar.ią. Dowiedz. &ię: 
ul. Wileńska Nr. 13. m- 2

Posiadam Jokal I
w Wilnie i koncesję ną hurt l 
wódczany na prowincj:, po. ( 
szukuje spólników z kapitał. I 

Witolifowa 7 m. 1. !

Skradz.
służb. ^r. 926 wyd. przez 
Gł. K-dę Po!. Paftstw. XVI 
O Kr.; metrykę urodź, i wy- 
ciąS z ępniwuin na imię 
Alfonsa Sienkiewicza, unie­
ważnia się.

fieharz - fachowiee
Poszukuje się rutynowany 
piekarz <jia uruchomienia 
piekarni w Wilnie, pożądana 
z whsnym kapitałem. Infor- 
jPJ-ii udziela „Zrzesze.iie 
LSgyf  Mostowa 9 od 7 -_-3._

Lekqi 3S!Ś£ti
udziela A. Międzybłccki, art. 
malarz. Płac Katedralny, róg 
ul. A. Mickiewicza' 1 —6.

B u c h a l t e r
samodzielny z 20-letn. biu­
rową praktyką poszukuje po­
sady. Adres w adm. „Słowa".

Wydawca: w zastępstw ie wspóinrłaśdcieli— Stanisław Mackiewicz. D ru k arn ia  „M otu sr W ielka  4;«


